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H zecz  urzędowa.
Konkurenci  be łze cko - j a ro  s ł awskiego gośc ińca  k ra jow eg o  w c z ę ­

ści obwodu żó łk iewskiego obowiązal i  się z łożyć  dobrowolnie na 
zbudowanie  mostu na r zece  Sanie  pod Ja ro s ł awi em  w ciągu r z e ­
czonego  gościńca kwotę  19 16  zł .  40 c. w. a.

C. k. Namies tnictwo podaje ten dowód t rosk l iwośc i  o po p a r ­
cie komunikacyi  z należytein uznaniem do wiadomości  powszechne j .

L w ów ,  12. września  1860.

¥% E(’i i l e i i ,  16.  wrześn ia .  Dnia 15go b. m. wysze d ł  w  c. k. 
nadwornej  i r zą dow ej  d rukarn i  w Wiedn iu  i zos ta ł  rozes łany  XL1X. 
zeszyt  Dziennika us taw państwa.

Z esz y t  ten zawie ra :
N r .  207.  Obwieszczenie mini ste rs twa finansów z 9.  września  1860,  

wzg lędem ustanowienia expnzytury g łównego  urzędu celnego p rzy  
dworcu  kolei że laznej  w Udine i upoważnienia jej  równie  j a k  
expozytury p rzy  dworcu  kolei w Mantuy do p rocedury  me ldun­
kowej .

Nr .  208.  Ro zpo rządzen i e  mini sters twa lin,ans ów z lOgo września  
1860,  ważne we wszys tkich  krajach koronnych,  względem dal ­
szego częściowego zaspokojenia wierzycie l i  byłego L o m b a rd o-  
weneckiego  Monie i j ego  kasy depozytowej .

Nr .  209.  Obwieszczenie  mini s t ers twa f inansów z 11.  września  1860,  
wzg lędem zwinięcia  cx pozy tury g łówne go  u r zędu  celnego p rzy  
dworcu  kolei północnej  w Wiedniu i ustanowienia takiej  expozv-  
tu r y  w gmachu g łównego  u rzędu celnego dla obrotu na całej 
kolei komunikacyjnej .

$  pra wy kr aj owr.
( N o w i n y  d w o r u .  W i a d o m o ś c i  b i e ż ą c e .  Ko / p o r z ą d z e n i a  w  a d m i n i s l  r a c y  i woj?!*-u w o j .  ł

i e d e n  ,  16. w rześnia,  leli Mość Ce sa r s two  i obili wycieczkę 
do Sly ryi .  a wczora j  wieczorem powróci l i  do Scl ioenbrunu.

—  Książę modeński  powróci  za 14 dni z Wło ch .
—  Angielski  poseł  lord Loftus po w ró c i ł  z swej  podróży  za 

urlopom,  a poseł  aus t ryack i  przy d w or z e  parysk im książę Mct tc r -  
nich p r zed łuż y ł  swój pobyt  w Kónigswar t ,  i dopiero za  ośm dni 
p rzy jcdzic  do Wiednia .

—  Książę ( Ju rczaków,  namiestnik K ró le s tw a  Pol sk iego,  od je­
chał ztąd do W a r s z a w y  w prze jeździe  z Wi ldbadu.

C. k. r ew izorya t  woj skowy og łasza  pod d. l i g o  wrześn ia
b. r,  I. 9632,  że Jego  c. k. Apost .  Mość na jwyższem postanowie ­
niem z dnia 5go ł -  m, r ac zy ł  n aj łask a wiej zezw onć ,  by p r zy j m o­
wać ochotników'  do korpusu s t r ze lców.  Rów nocześn ie  r ac zy ł  Jego
c. k. Aposti  Mość zezwol ić,  by podwyższyć  za l iczkę na r ękę dla 
tych,  k tó rzy  dobrowoln ie  wstępują,  aż do dal szego rozkazu ,  z 3 
na 10  zł . ,  dla wys łużonych  zaś  żołnierzy na 20  z ł . ,  i dozwol ić im 
4 lat s łużby.

Na mocy tego  u r zą dza ją  się w Wiedniu t r zy  komisye asente -  
ru jące ocho t n ikó w:  dla 15.  batal ionu w kosza rach  na Alseiworstadt  
do c. k. Hoch- i Deefscl imeist er  4. pułku inlanteryi ,  dla 11.  ba ta ­
lionu w koszarach Stift ,  a dla 21.  batal ionu w koszarach na l l e u -  
mark t .

P ró c z  tych komisyi  j e s t  j e sz c ze  j e dna  p rz y  ósmym batal ionie 
cesar sk ich  s t r z e l có w w Meidlingu do pu łku cesa rskich s t r ze lców.

Cz terole tn ia  s łużba  z naręcznem 20 zł.  dozwala  się wsze lkim 
wys łużonym żo łnierzom pod zwykłemi  warunkami ,  k tó re okreś la  
p rawo  o uzupełnieniu armii .  —  Ci, k tó rzy  nie s łużyl i  w wojsku,  
p rzy jmują  się na zwryk ły  czas  s łużby ,  i o t r zymują  10 zł . ,  tym,  k tó ­
r zy  nie służyli  6 lat czas  s łużby,  wl icza  się do nowych  zobowiązań .

W z y w a  się wiec krajowców’ od wieku  15 do 36  bez różnicy  
s tanu i profesyi ,  by  się zg łaszal i  do komisyi  a sen te runku ,  i by się 
wykaza l i  m e t r y k ą ,  ka r t ą  l egi tymacyjną i z usposobienia swego.  
Tym,  k tó rzy  ju ż  s łużyl i  w c. k. wojsku,  dozwala się wstąpić  na ­
we t  w 40  roku życia.

Z mag is t ra tu  c. k. g łównego  i s to łecznego  mias ta Wiedn ia  na 
dniu 11.  wrześn ia  1860-  f iurinis t rz  Dr.  Seil ler .

(P o s ied zen ie  ra d y  p ań s tw a  z  10. w r z e ś n i a . )
(D o k o ń c z en ie . )

„Budże t  m inisterstw a spruto zeiunętrznych  —  czy ta ł  h rab ia  
Szćcsen  dalej —  zaw ie ra  pozycye ptac i osobis tych doda tków dla 
u rzęd n ikó w w s łużbie nadzwycza jne j  w sumie 34 . 970  zł .

T ę  pozycye  uzasadn iają po t rzeby  dyp lomatycznej  i i n t e r n a c j o ­
nalnej ko res po nd en c j i ,  jak również d ługole tnia  o r ga n i z ac ja  i t r a -  
dycyc c. k. mini slc ryum sp ra w  za gr an icznych ;  a komi tet  zg ad za  
się leni bardz ie j  na wyjaśnienia i motyw a Jego Excclencyi  mini st ra  
sp raw  zagran icznych  w tym wzg lędzie ,  ponieważ w cent ralnym z a ­
rządz ie  lego miui śteryum nic istnieje żadne t ak zw a ne  bióro p r e -  
zydyalne,  i pon ieważ czynności  t ak iego  bióra,  właśnie na j t rudn ie j ­
sze i najważn iej sze w miui śteryum sp r aw  zagranicznych' ,  zał a twiają  
po największej  części  urzędnicy s łużby nadzwyczajne j .

P rz y  dyp lomatycznych płacach kwieskn lnych  w’ sumie 5 1 . 62 4  zł.
i pensyach dyspozycyjnych,  k tó re podane są na . . 47 .600  „

Razem . . 9 9 .2 24  zł .
nic mogła ujść uwagi  komitetu,  najprzód że do tychczas  nie i s tniał  
żaden  u regu lowany  system pens j i  dla cz ło n k ó w  aus t ryack iej  s łużby 
dyplomatyczne j ,  a powtóre ,  żc n a t u ra  powołania  dyplomatycznego,
w k tó rem łączy się zadanie urzędu z wymaganiami  zew nę t rzn eg o
s tanowiska  w społeczeńs twie  wymaga  t a kż e  p rz y  płacach kwieskal -  
nych i pensyach dyspozycyjnych s łusznego  uwzg lędnienia tych po­
t r zeb zew nę t rzn eg o  s tanowiska.  Z t ego wzg lędu  nie może wydawać  
się wcale p rzesadz on ą  ogólna suma dyplomatycznych  płac k w ies k a l -  
nyeh i pensyi dyspozycyjnych,  k tó ra wynosi  p rawie 4 ' / , 0 % wszy-  
stkicli w y d a t k ów  e. k. miuiś teryum s pr aw  zagran icznych.  A nadto 
ma być podług oznajmienia Jego Exeelencyi  mini st r a sp raw,  z e w n ę ­
t r z n y c h  sp r awa  dyplomatycznych płac  kwieska lnych w k ró t c e  s t a no­
wczo u regu lowana.

Nieznaczną  sunie wyda tk ów  19 .000 zł- na akademię o ry -  
cnlalną usprawied l iwia  dos ta t eczn ie  poży tek  tego  instytutu,  k tó r y  
wyksz ta łca  r ządowi  aus tryackiemu ludzi  zdolnych do ważnych  us ług 
w Oryencie,  zw ła sz cz a  biorąc na uwagę ,  żc zwinięcie t ego  ins ty­
tutu a u tworzenie  odpowiednich ka t ed r  i nauk j ę z y k ó w  oryenta l-  
nych przy uniwersytecie  pociągnęłoby za sobą większe j e szc ze  
wydatki .

Z r e s z tą  po dokładnein rozpoznaniu tego budże tu  niewidzi  ko­
mitet  po t rzeby Sini co do s tosunków l iożbowych ani też  co do ogó l­
nych zasad  podawać  dalsze uwagi  lub wyjaśnienia,  pon ieważ w s z y s t ­
kie inne p o z y c j e  tego budże tu  same się dos ta tecznie usp r awie ­
dliwiają.  “

T ę  część  sprawozdania  p rayjęło zg romadzenie  bez debaty,  i 
h rab ia  Szeesen  p rzys tąp i ł  do dal szego  odczytu.

„Pod  wzg lędem budżetu m inisterstw a w yzn a ń  i nauk publicz­
nych  uważ a  komi tet  za  r ze cz  po t rze bn a  zw ró c i ć  p rzedewszys tkie in  
uwagę na to,  że w centralnym za rząd z ie  tego miui śteryum dałoby 
się pod ług  napomknienia Je g o  Excelencyi  mini st ra  wyznań osiągnąć
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znaczne oszczędzenie ,  jeś l iby znaczna cześć p rze dk ł ada nyc h  temu 
minislerynin spornych  s p r aw  adminis t racyjnych,  k tó r e  nie wchodzą  
właściwie w jego za kr es ,  j a k  n. p. sp rawy  wynikające z n ie u re gu­
lowanych s tosunków konkurencyi ,  innej władz y  p rzydz ielone  zos tały.

Chociaż  p r ze z  s t a no wcz e  p r aw ne  u regu lowan ie  s to sunków  pa­
t rona tu  i konkurency i ,  k tó reg o  pot rzebę  p rze ds t aw ić  uważa komi-  
1 et za obowiązek  swój ,  uzyska łoby  rozs t r zygn ięc ie  tych kwestyi  
pewną pods tawę  dział an ia ,  sądzi  przecież  komitet ,  że sama natura 
tych kwes tyi  dowodz i  po t rzeby  u tworzen ia  władzy  ro zs t r zyga jące j  
co do spornych  sp raw  admin is t racyjnych,  ponieważ p rzy  i s t n ie j ą ­
cym t e ra z  sys temie bywają  odnośne rnlnislcrya zbyt  często w tych 
samych sp raw ac h  i sędzią i s t roną ,  muszą r o z s t r z y g a ć  r r .kursą i 
za r zu ty  p r ze c iw  własnym rozporządzeniom i p rzy  t e raźniej szej  swej 
o r ga n iz ac j i  pozbawione  są pewnych form, n ie równie  ważniej szych 
p rzy  sp r aw ac h  sporn ych  j ak  p rzy  p ros tych rozpor ząd zen ia ch  admi ­
ni s t racy jnych.  Podobne władzo istnieją w inych k ra jach  oddawna 
z wielką  powagą  i sku tk iem ; i u nas też  p rzeds tawia  jej  po t rzebę  
dok ład ne  roz w aż en ie  rozmai tych gałęz i  admin i s t r ac j i  monarchyi  au-  
s t ryac k ic j ,  a mianowicie  może s łużyć  za niezbity dowód w tej mie­
rz e  obarczenie  cen t ra lnego  za rz ąd u  mini s t ers twa wyznań sp rawami,  
k tó re  nie należą do j ego  właśc iwego zakresu  d z i a ł a n ia /1

Po k rótkie j  debacie,  j aka  się wytoczyła nad tym ustępem s p r a ­
wozdania,  czy ta ł  hrabia Szecsen  dalej :

„Ze  wzg lędu  na to,  że większa cześć wyższych zak ładów 
n auk ow yc h  u t r zym uje  się nie ze ska rbu  publicznego lecz z kośc ie . - 
nych i p rywatnych  fundac j i ,  wymaga  tern ściślejszej  r ozw ag i  r o z ­
poznanie t e raź n ie j szego  s tanu nauk publ icznych,  gdyż niepodobna 
za po zna ć ,  że w pewnym względzie  nicodpowiada on wcale zamia ­
rom p ie rwotnych  fundatorów.

Ró w n ie ż  nie mogło ujść uwagi  komitetu,  że  w- budżecie  p ań ­
s twa  na po t rze by  nauk publ icznych w pojedynczych k ra jach  k o r o n ­
nych dodane są do funduszów kościelnych i s zko lnych znaczne sub­
w e n c j e  ze  sk a rb u  pańs twa ,  gdy przec iwnie  w innych k ra jach ,  gdz ie  
po t r ze by  te p okr yw an e  bywają z funduszów komunalnych,  n iewy- 
znaczono żadnych  takich s u bw en c j i  ska rbowych .

Komi te t  niezapoznnje wcale t rudności ,  j a k ie  stoją na p r z e ­
szkodz ie  s tosownemu uregulowan iu  tej sp raw y  ze względu na w y ­
maganie s łusznośc i  i pot rzeby p r a k ty c z n e ;  ale uważa  z a  obowiązek,  
zwr óc ić  uwag ę  na po t rzebę  rozpoznania tych s tosunków,  k tó rych  
s tan ow cz e  ro zs t r zygn ięc ie  ł ączy się z wielką kwes lyą  wew nę t rzne j  
o r g an iz ac j i  monarchyi .

Podaną w sumie 95 .000  zł .  po zyc ję  pausza lów zapomogi  dla 
ewangel ików'  obudwu wyznań w W ę g r z e c h  uważa komitet  za 
p r zy pa d k ow ą  ty lko aż do s tanowczego  uregulowania s tosunków ewa-  
nielie.kiego wyznania we wszys tk ich k ra jach  m o n a r c h y i / 1

And ustępem w szc zę ła  się bardzo obszerna dobnia i t r w a ła  aż 
do końca posiedzenia.

Hiszpania.
(P rz e ję c ie  p o s łó w  m a ro k a ń s k ic h  u d w o r u  )

K a d r j  t . 8.  w rześnia .  Dziennik Gacctu de M u d rid  podaje 
szczegó łow ą  wiadomość,  o przyjęciu posłów- marokańsk ich  i j ak i  
p rzy tem  zachowano  ceremoniał .

Pos łowie przybyl i  w cz te rech  ekwipażaeh dworsk ich do p a ­
łacu  Btiena Yisla.  Królowa  i Król  p rzyjmowali  ich z t ronu,  a po-
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s łowie  powital i  Ich Mość Kró les two  t r zema  gfebokiemi ukłonami ,  
k tó r e  powtórzyl i  po nudyencyi .  Pos łowie mieli p rzemowę w a r a b ­
skim ję zyk u ,  a Król  odpowiada!  w h iszpańskim,  se k re ta r z  ministe-  
ryum sp ra w  ze w nę t rzn yc h  Sa tu rn ino  Calderon Col lantcs ,  t ł u maczy ł  
mowę  Kró la  na j ę z y k  arabski .  P ie rwszy  pese ł  marokański  ośw iad­
czył ,  że  C es a rz  miłościwy  pan j ego uznał ,  by wysłać pos łów na 
w z ó r  swoich  poprzedn ików,  i odnowić p rzy jaźń  obudwu państw.  
P o s e ł  w rę cz y ł  lisi swego  mona rchy  i dziękował ,  za t ak wspaniałe  
gościnne przyjęcie pos łów.  Królowa  wyrazi ł a  swoją r adość ,  że 
obydwa narody  zbl iżyły się, k tó r e  nie znając sic pierwej  dopiero 
na polu walki  wza jemnie  się cenić i s zanować  poznały.  Je j  król .  
Mość wspomina ła  co za dobro i pomyślność uras ta  z pokoju i z a ­
pewni ła posłów,  że  ł a skawe  przy jęcie ,  k tó rego  doznali ,  jest  do w o­
dem se rdeczności ,  z j a ką  Hiszpanie tego p rzyjmują,  k tó ry  się zbl iża 
do nich z ufnością.  W  końcu Kró lowa  żegnając posłów p r zy r ze k ła  
im p r ze s ł ać  list do Cesa rza  marokańsk iego.  Ich król .  Moście ze-

flotyla 150 ba rk ,  na k tó ry ch  zna jdowało się 1200  m a j t k ó w .  FIo 
tyła od prowadza ła  księcia we dwu rzędac h  aż na miejsce,  gdzie 
wysiadł  na b rzeg-.

—  W  Chatnm budują nowy wielki  pa rowiec ś rubowy,  k tó ry  
ma 2 4 5  s tóp długości ,  55 stóp i 4 cale sze rokości  o 5230  beczek 
ci ężaru.  —  Inżynierowie,  k tórych  p rzeznaczono,  by naprawi l i  i r o z ­
szerzyl i  fo r ty f ikac je  na wyspie Sw.  Heleny,  udają się r azem z w z m o ­
cnionym garn izonem tej wyspy na pokład okrę tu  „ A k h a r 11, k tó ry 
czek a  na nich w G ra rese nd .

Francya,
T o as t  p re z y d e n ta  izby h a n d lo w ej  w  Marsylii . — W y p ra w a  

M owa p. T h o u r e m d  w r a d z ie  j e n e r a ln e j  )
( W ia dom ośc i  b ie ż ąc e ,

i s y ry jska

13. wrześn ia .  Zamia ry  f rancuskiego Cesa rza  w z g lę ­
dem Wło ch  w t e raźn ie j szym biegu wypadków leżą ukry te  w- naj ­
g łębsze j  tajemnicy.  J e n e r a ł  Goyon nawet  nieot rzymnł  ustnych p o ­
l e ceń ;  C e sa r z  chce znosić się z nim bezpośredn io .  J e n e r a ł  Goyon 
wraca  do Rzymu na wyra źne  żądanie Papieża.  Je n e r a ł  de Noue 
obejmuje na p ow ró t  dowó dz tw o  swej  brygady.  Je n e r a ł  Goyon miał  
o t r zymać  r o zk a z  zająć t a k że  Wi le rbo .  W i t e rb o  leży o 19 lub 20 
mil włoskich  od Rzymu i należy j e szc ze  do właściwe j  dziedziny 
vŚw. Piotra.  Sześćdz ies i ą ty  drugi  pułk piechoty liniowej,  k tóry p rzed 
kilku dniami wysze d ł  z Paryża  p rzy by ł  dnia 6. i 7.  b m. do Ci- 
vitavechia.  Ma się tam jeszcze  udać 7 pułk l iniowy pieszy z jedną 
ba l e ryą  ar tyleryi ,  a wyjdzie z Pa ryża  dnia 15. b. i i i .

— Prezydent:  izby handlowej  w Marsylii ,  Pas t r e ,  wnosząc 
toast  za zd ro wie  Ce sa r za ,  Ccsa rz owy  i Ccsa rzewicza ,  w y rz ek ł  mię­
dzy inneini:

P ro gr am  z d. 5. s tyczn ia  pozostanie najpamiclnicjszym czy ­
nem W .  Ces.  Mośc i ;  bo jest  świe tnem przejściem do powszechnego  
p rzy mi e rz a .  Usuwając p rzeszkody ,  k tó re nas odłączały od innych 
na rod ów ,  o twie ra jąc  w całym św-iecie p rzys tęp  dla naszego pawi ­
lonu i dla naszego  handlu,  odniosłeś  Najj aśniejszy Panie na jwyda­
tnie j sze j a k ie  być może zwyc ięs two ,  a F ran cya  cała będzie zfąd 
zbie rać  owoce.  S k rz ę t n oś e  marsyl ska puści  się z gor l iwością  i 
ufnością w o tw ar t y  zawód ,  k t ó r y  p r zygo towałeś  dla p rzemys łu  i 
handlu.  C yw i l i za c ją  w ezwałe ś  W.  Ces. Mość wschód i zachód,  by 
sobie podały r ę c e ;  nad morzem ś ródziemnem spe łnią  się największe 
dzieła  pokoju.  Marsyl ia tego nie zapomni,  wypełni  misyę swoją i 
będzie umiała odpowiedzieć oczekiwaniom W.  Ces.  Mości.

— Dziennik Cotmtitiitiomiel donosi,  że  w Pary żu  i w Cliam- 
bery zamyślają  postawić pomnik na jednym z placów w- Cl iambery,  
na pamiątką anexyi Snbaudyi .  Kosz ta  mają pokr yć  pod pisy, a po-  
mnik z posągiem F r a n c j i  i Sabnu d j i  u aja kuć z marmuru  sabaud z­
kiego i obłożyć cżlerina p łaskorzeźbami.

— Donoszą z Syry i ,  że  wojska f rancuskie nie mogą iść dalej 
ku Damaszkowi  dla (ego,  że dyplomncya tak w P ary żu  j a k  w Kon­
stantynopolu upat ruje  w ruchu  takim wojsk  niebezpieczeństwo  dla 
ch rześc ian.  Obawia ją  się, że postęp wojsk  ch rzcśc inńsk ich w yw o­
ła łby  okropny wybuch fanatyzmu muzułmańsk iego .  Obawy le  nic 
odwrócą  j e dn ak  w yp ra w y  na Damaszek  lecz j ą  nieco opoźuią.  Ty m 
czasem przygo towu je  się wyp raw a  w góry  na Druzów.

—  Pan Thouvenei  miał  mowę przy otwarciu obrad w radzie 
j encra lno j  depar t amentu  Maas.  Mowa ta nie doszła do wiadomości  
powszechnej ,  a dziennik N ord  rozbie ra ł  j ą  tylko pobieżnie.  Mini­
s t e r  miał  mówić o wspaniałej  i silnej jedności  narodu francuskiego,  
łączącej  P ro fanów,  P row cnsa lów ,  Burgundów,  Dolaryngów,  Elza-  
sów,  P i k a r d ó w ;  wszyscy uważa ją  się za F ra ncu zó w  i dzieci jednej 
ojczyzny.  „T a  jedność,  miał powiedzieć,  j e s t  naszą g łó w n ą  siłą,  
naszą  najcenniej szą zaletą i więcej war tą ,  niż powiększenia posia­
dłości ,  o k tó re nas oskarżają .  Uważamy tę j e dność  za naj lepsza 
r ęko jmię naszej  niezawisłości ,  n Europa powinna j ą  uznać za naj ­
lepszy zak ład  naszego i swego  spokoju.  Czyż ancxya w b re w  woli 
ludności  sąsiedniego narodu nie osłabi łaby tej j edności  podziwienia 
godnej  i czy z obcemi żyw iołami nie wszedłby o raz  zaród  niezgodę ? 
T a k  j e s t ;  i wiemy dobrze ,  że korzyści  ma tcrynlnc  wszelkiej  auexyi 
nie powetowałyby  tej szkody.  Mówią,  że F rancya  p ragnie g ran ie  
naturalnych .  Zdanie to j e s t  błędne.  F rancya  ma uczucie jedności ,  
(o więcej  z n a c z y / 1 ■■

Cesa rz  nakazał ,  żeby  nic budować nowych okrę tów,  nim sie 
ukończą próby z pancerncim fregatami „La Glo ire11 i „ L a  Norman? o     | < I '  J t > r o  77 ’ 77- ............... . . . . . . . .

szli z I ronu i przyję l i  t iary, kfóre p r zes ła ł  Cesa rz  dla Królowej  i diect. P róby  mają pokazać,  czy na p rzysz łość  budować dla floty
dla królewsk ie j  rodziny.

(N ow iny  d w o r u .  — P o d r ó ż  k s ięc ia  W al i i .  — W iad o m o śc i  b i e ż ą c e . )

J . o t u i j i i ,  13.  września .  Kró l owa  udaje się na jk ró t szą linią 
kolei żelaznej  z Ba lmoralu do Osborne i s tanie tam we w tor ek  
zrana.

—  Hrabina Neuil ly odjechała z dziećmi  księcia Nemours  
z Claremontu  do wili admi rała  Augusta Clifford w- Hyde,  gdz ie  z j e ­
chali t a k że  hrabia Pa ry ża  i książę Char t re s .

—  Hrabia Pc r s iguy powróc i ł  tu w niedzielę z Pa r yża .
-— Dziennik Norfh Am erican  donosi  b l iższe szczegó ły  o p r z y ­

j ęciu księcia Wal i i  w Montreal .  P rz eg lą d  wojsk  i u roczystość  mu­
zyka lna b y ł y  bardzo  wspaniałe .  Ta  u roczys tość  t r w a ła  pięć g o ­
dzin.  Znajdowało  się 8000  osób,  a między niemi t akże  lady F r a u k -  

na r zece  Otowa aż do miasta t e g o ż  imienia,lin. J a zd a  na r zece  Otowa aż do miasta t e g o ż  imienia,  była bar  
dzo malownicza.  Brzeg iem powiew ały  chorągwie ,  a we wsze lkich 
wioskach nadbrzeżnych dawano salwy i bi to w  dzwony.  Dwie mile 
p r zed  miastem Otową p rzyję ło  i pozdrowi ło księcia 6 p a r o w có w  i

wojennej  tylko pancerne f regaty.

W łochy.
( P o n ie s i t n i a  z P iem on tu .  — P r o k l a m a c j a  W ik to ra  E m an u e la .  -  Pon ie s ien ia  t. N e a ­

p o lu .  — Nowe m ia n o w a n ia . )

T u r j i l .  D ekr e t  k ró lewski  nakazuje  gwardy i  narodowej ,  w y ­
dzielać natychmiast  ko rpusy  wojenno;  d rugi  d ek r e t  nakazu je  g w a r ­
dyi narodowej  w Bergamo,  Bononii,  Brescii ,  Fo ra rze ,  Genuy,  P a r ­
mie,  Piaccncyi  i T uryn ie  dostawić  po 5 0 7  ludzi,  a gwar dy i  n a r o ­
dowej  w Medyolanie 1014 ludzi ;  t r ze c i  d ek r e t  po rueza p ro w iz o ­
ryczn ie  sp raw y  mini steryum wojny lir. Cavourowi ,  podczas  nieo­
becności  mini st ra  wojny jene ra ła  Faut i .  — Gwnrdya na rod ow a  T u ­
rynu  ma się udać na dniu 14. b. m. do Bononii .  —• T w ie r d z ą ,  że 
sa rdyńskie  ok rę t y  wojenne,  mają powróc ić  z Syryi ,  o t r zym awsz y  
inne p rzeznaczen ie.  —  W y b ó r  wojska sa rdyńsk iego  udał  się do 
pańs twa  kościelnego pod dowódz twem je n e r a ła  Fant i .

Garybnldi  powołał  do Neapo lu  Scialoja,  j ene ra lnego  se k r e ­
t a rza  sa rdyńsk iego  mini ste ryum handlu,  i polecił  mu „minis t eryum 
s k a r b u / 1



— Podana już w t r e ści  p r ok łamaeya  Króla W i k t o r a  Emanuela 
do wojska pr7.y wkroc ze n iu  do pańs tw papieskich j e s t  dos łownie  
nas tępującej  os n o w y:  „Ż o ł n i e r ze !  Wstępu jec ie  w g ran ice  marchyi  i 
Um hr y i ,  aby p rzy w ró c i ć  porządek  w spustoszonych  miastach,  hy 
zapewnić  uciśnionym ludom swobodę,  w y ra ża ć  swe  życzenia .  Nie 
widzicie  p rzed sobą potężnych wojsk  do zwa lczenia ,  macie tylko 
biedne włoskie  p rowincye  oswobodzić  z pod p rzemocy cudzoz iem­
skich hufców awan tu rniczych .  Nie będziecie mścić się obr azy  w y ­
rządzo ne j  mnie lub Wł oc h o m ,  lecz p rzeszkodz ic ie  by nienawiść ludu 
p rzec iw  ciemięzcom nie wybuch ła  gwał townie .  P rzy k ład em  waszym 
nauczyc ie  c i erpl iwości  chrzcściańskięj  i go towośc i  w p rzebaczen iu  
win,  tych k tó r zy  miłość włoskiej  o jczyzny  porównują  z innzułmań-  
s twem.  W  zgodz ie  ze wsżystkiemi  moc ars twy  i daleki  wszelkiej  
prowokacy i ,  mam zamia r  wydal ić z samego ś rod ka  Wł oc h  żywioł  
wsze lkich zaburzeń  i niepokojów.  Chcę szanować  s iedzibę g łow y 
kościoła  i spoinie z sprzyn i i erzoncmi  i p rzy jaźnemi  moc ars twy  dać 
Ojcu św.  wsze lkie gw ara nc ye  n iezawisłości  i bezp ieczeńs twa ,  jakich 
napróżno  ślepi dorndźcy  j ego wyglądal i  po fanatyzmie złośl iwej  
sekty sp rzysiężonej  p rzec iw mojej  władzy  i wolności  włoskiego na­
rodu.  Ż o łn ie rz e !  Oskarża ją  mię o żądze  ambi tne .  T a k ,  j e s t em 
ambi tny — ambicyą moją j e s t  p rzy w ró c i ć  zasady  moralnego po­
r ządku  we Wł osz ec h ,  i ochronić Europę  od niebezpieczeństwa nieu­
s t annych  rowolucyi  i wo jny ."

Londyńsk ie  b ińro I t eu te ra  o t r zymało  nas tępujące 
wiadomości  z Neapolu z dnia 11. września .  W a r o w n i e  poddały s i ę . .  
Admirał  angielski  z rob i ł  wizytę Gar ibaldcmu.  Sa rd yó sk i e  wojska 
wylądowały  wczora j  wieczorem nn r oz ka z  dykta to ra .  Wojsko  G a ­
r ibaldego w ra z  z t łumami pows tańców w liczbie 8 0 .0 00  p rzybędzie  
tu za cz te ry  dni. Mówią powszechn ie ,  że  d y k t a to r  zamie rza  w k r o - 
czyć do marchyi .  W  tej chwili  p rzyby ły  do por tu  b r yga dy  j e n e ­
ra łów Bixio i Medici. Poseł  f rancuski  p. Bren ie r  nie p ro tes tował  
p r zec iw wylądowaniu  P iemonlanów.  W  jedne j  z swych  p r o k la m a­
c j i  powiada Garibaldi ,  że  połączenie  z P iemontem nastąpi  wtedy,  
gdy będzie j e  mógł  ogłosić ze szczy tów  Kwiryna lu .

Dodatek do u rzędowego  dziennika ueapol i l ańskiego umieszcza 
l istę osób,  k tó re  mianował  dyk ta tor ,  na na jwyż sze  posady.  W s z y ­
s tkie mianowania są w duchu a t ieksyi ,— Organ  Cavoura ,  Opiniom i 
pochwala  j e  zupełnie,  Mazziniści  toż samo.  W  nowym sk ładz ie  od­
dał  Gar ibaldi  minisłeryinu robót  publ icznych ma rgrab iemu Rudol -  
fowi (fAtli l to,  ministeryuni  marynark i  kapi tanowi  Serugl i ,  miiiislo­
ry U ni oświecenia Antoniemu l icowi.  P re fek tem pol ic j i  mianował  
Giuseppe Chiolę , dawniej  wygnańca,  syndykiem Neapo lu  księcia 
Colonue dc St igliauo.  Dodano mu p rzyboczną  radę z dwunastu  po­
mocników,  rodowi tych  Neapo li tauów,  znanych  l iberal is tów.  M a rg r a ­
bia Uamillo Carac.iolo, de Della,  b ra t  dawnie j szego mini st r a Porel l i ,  
kaw a l e ro wie  Karol  Catuneo i S y l w es t e r  Leopoldi ,  mianowani  są po­
słami nowego rzą du  p rzy  dworach  w Pa ryżu .  Londynie  i Turynie .

Niemce.
(S p raw a języka polsk iego.)

G azeta prani;a zawiera  dliiszy a r ty ku ł  polemiczny w kwes tyi  
polskiego j ę zyku ,  i kończy następująccini  s łowy :

Ję zy k  u r zę d ow y w prowincyi  poznańskiej  j e s t  niemiecki i nic 
może być inny. W  tym języku znoszą się pomiędzy sobą urzęda.  
Pniak  zaś,  k l o n  u albo nie umie wcale po niemiecku,  lub z t r u d no ­
ścią j ę zy k  ten rozumie,  może wymagać,  ażeby  mu p rze t łumaczono  
wszys tk o  na j ę z y k  polski ,  lub mu dozwolono użycia j ę zyk a  o jczy­
stego.  T ę  zasadę w y r z e k ł o  j u ż  rozporzą dze n ie  z roku 1 8 3 2 ,  
k tó re za najwyższa  s a n k c j ę  nabyło mocy p rawa  i dla tego na p r z y ­
sz łość pod ług  niego pos tępowa;  się będzie.

Cokolwiek rząd  u c z y n i ć  może dla polskiej  narodowośc i  bez 
us z cz e r b k u  dla s p r aw  całości  państwa,  do tego chętnie się p r z y ­
c h y l i  i s łusznym ż y c z e n i o m  zadosyć uczyni .  Le c z  us i łowania  polo-  
nizinu, k tó re od czasu do czasu s tosownie  do rozmai tych  konstel a-  
cyi poli tyki  europejskie j  występują mniej lub więcej  o twarcie,  p r z y ­
t łumi s t anowczo  z pomocą p rav  i s t n i e j ą c y c h .  Gdyby się zaś  oka ­
zało,  ż e  przepi sy  1e nie zawsze  są dosta teczne ,  to r ząd  i i icomieszka 
w d rodze  p rawa uzupełnić to, czego niedoslaje.

Rosya.
(.Nowiny d w o ru .  -  W iad o m o śc i  b ie ż ąc e . )

P e t e r s b u r g .  7. wrz es da .  Dziś p rzyp ada  rocznica  koro -  
nacyi Ce sa rza  i Ce sa rz o w e j ;  piócz zw ykł yc h  uroczys tośc i  kośc ie l ­
nych odbyła się t akże  wielka promenada ludu, os tatnia tego roku,  
gdy ż  się już kończy  krótkie hto a zaczyna  się pora pol i tyczna i 
dyplomatyczna .  —  Podczas manewrów w Moskwie p r zy p a t r y w a ł  
się Cesa rz  z wielką uwagą  ćwiczeniom a r tyleryi ,  i chwali ł  ba rdz o  
w rozka z ie  dziennym postępy aityleryi.  Gwin towane  działa posiada 
ty lko korp us  gwardy i .  —  Na duu 22.  z.  m. p rzechodz i ł a  z Uralu 
p ie rwsza  ka ra wa na  ze z łotem pizez Niżny  Nowo gród ,  i wiozła 147 
pudów ( I  pud waży  40 2 ? )  złoa.

Tuicya.
(D onies ien ia  t  K ons tan tynopo la  i * B e j u tu  na  M arsy l ie .  — S tosunk i  /. G re c y ą . )

K o n s t a n t y n o p o l , 5. września na Marsyl ię.  Więźn iowie  
z Damaszku p rzybyl i  tutaj .  Wieki  W e z y r  nie wróc i ł  j e szc ze  z swej  
podróży .  Chce p ierwej  zwiedzie Bośnię,  aby p rzy t łumić  w z b u r z e ­
nie w tej p rowi nc j i .  Anglia odnowiła za rę cz yć  pożyczkę ,  wysłano 
więc umyślnego posła ,  aby się s t r a ł  o pieniądze.

I t o j r u t ,  27.  s ierpnia.  Dotoszą nn Marsyl ie,  że Fuad  Basza 
nie oddał  j a k  rozg łoszono ,  300 0  ś w i n i o n y c h  do wojska,  lecz tylko

300  odes łał  na ga lery  do Kons tantynopola .  Dla tu ła jących się bez 
dachu  chrześcian w Dama szk u  p rzeznaczono  dotąd 120 domów mu­
zu łmańsk ich ; lecz pospól s two  obrzucało b ło tem i zn ieważało  c h r z e ­
ścian,  byli więc zmuszeni  z a r az  nazaju trz  w ra ca ć  do cytadeli ,  gdzie 
10-000  tych nieszczęśl iwych pod go łem niebem w sk w aru em  słońcu 
znosić musi wsze lkiego  rodza ju  dolegliwości .  F ra ncuz i  obozują 
ciągle j e szc ze  pod Be jrutem.  Pisma podżegające na chrześcian 
obiegają w znacznej  l iczbie pomiędzy muzułmanami.

—  Juarna t de Conntantinople zap rzec za  pog łos ce ,  j a ko by  
zachodz ić miały n ieporozumienia  miedzy rząd em tureckim i g reck im,  
i m ó w i : „Ot rzymal i śmy upoważnienie  za pr zec zyć  s tanowczo pog ło ­
skom,  k tó r e  dzienniki  a t eńskie  w tej myśli rozsia ły,  j a koby  istniała 
j a k o w a ś  nota,  k tó rą  p r ze s ł ać  nie było nawet powodu.  Miedzy W.  
Po r tą  a r ządem G re c j i  panuje j a k  dawniej  naj lepsza zgoda a wieści ,  
k tó re  dzienniki  g rec k ie  ogłasza ją  pod wp ływe m s t ronn iczych  wido­
ków,  nie zasługują na uwagę .

naniesienia z ostatniej poczty.
U T e d e n *  17go wrześn ia .  Ambasada tu r ecka  w Wiedn iu  

o t rzymała  nas tępującą dep es zę :
B ł e j r i t l ł  " ' rzęso in .  P rz y b y ł  tu właśnie kur ye r .  Muszyr  

Alimed Aga i pułkownicy,  k tó rzy  dowodzil i  w ( lasbei  i w Dei r -e l -  
Kamar ,  Osman Bej i Abdul  Sel im Bej i ki lku niższych of icerów r o z ­
s tr ze lani  zostali w Damaszku.  Fuad  Basza j e s t  w Cabel ias,  o 12 
mi! z ląd. Ju t ro  zj edz ie  do Be jrutu,  gdzie p rzygo tow ują  mu świetne 
p rzyjęcie ,  j ako zas tępcy Suł tana.

T u r y n .  U’- września .  Dzis iejsza Opinione  gani  p r ok l am a­
c j ę  Garybaldego  do Sycy lianów.  Ludność sycyl i j ska żą da ła  p r z y ­
łączenia  do Piemontu,  a Gar ibaldi  oświadczył ,  że anexya może bj 'ć 
ogłoszona tylko z Kapitolu.  W  pr ok la m ac j i  Gar ibaldego upat rują  
p r o w o k a c j ę  wobec F r a n c j i ,  k tó ra  mogłaby  sp r ow adz ić  zawikłania  
względem Bzy mu. Wzmocn ien ie  za łog i f rancuskiej  w Rzymie ma swoją  
p r z y c z y n ę  tylko w p r ok la m ac j i  Gar iba ldeg o ;  F ran cya  obawia się z a ­
machu Garibaldego na Rzym.  Massimo d ’Azegiio z r z e k ł  się u rzędu 
gu ber na to r a  Medyolanu ; nas tępcą  j ego  j e s t  Contc Pasolini ,  w ic e p r e ­
zyden t  r ady państwa.

Kardynał  A n ton clii odpowiedz ia ł  nn ul t imatum C a ro u r a  pod 
dniem l4go b. i i i . ,  ż o  każdemu monarchowi  wolno t r zy m ać  wojska 
cudzoziemskie,  (cm bardz ie j  wiec Pap ieżowi ,  k tó r y  j e s t  Ojcem w sz y­
stkich narodów.  Z arz uc ane  wojskom papieskim zdrożnośc i  są s z k a -  
r adnem oszcze r s twem.  I l i s lorya wie,  j a k  obłudnie  i podstępn ie  w y ­
muszone zos ta ło  na ludach włoskich „wol no "  oświadczen ie ,  i j a k ie  
ś rodk i  wyw oła ły  t e raźnie j sze  zaw■ i kła nic. Urab ia  Cavour  wic naj le­
piej,  zkąd pochodz i ły  pieniądze,  broń i ś rodk i  wsze lkiego ro dza ju ,  
by podżegać  powstanie.  Osta teczne  wezwanie  C a r o u r a  wzg lędem 
powszechnego rozbro jen ia  wojsk  papieskich można tylko z o b u r z e ­
niem odrzuc ić ,  a on (Antonel l i )  p ro tes tu je  imieniem Jego  Ś w i ą to ­
bl iwości  p rze c iw zagrożonym gw ał to m ,  do czego P iemontowi  nie 
dano żadnego  powodu.

T e l egr am  z Turyn u  z d. 15. b. ni. donosi ,  że  wed łu g  dzieu -  
nika Opinione odwołan ie  p. T a l ey rau da  nie j e s t  ze rwan iem s t o s u n ­
ków dyplomatycznych Franey i  z dworem sa rdyńskim.  F ra n c y a  
p rzyc zyn iw sz y  się t ak  wicie do ro zw oju  sp r aw y  włoskie j ,  pos iada­
j ąc  lak wiele p ra w  do wdzięczności  W ł o c h ó w  chcia ła  tym krokiem 
z rzu c ie  tylko z siebie odpowiedz ia lność  za pol i tykę P iemontu w z g lę ­
dem Papieża.  F ra n c y a  musi p r agnąć ,  aby W ł och y  za cho w ał y  potęgę 
i wp ływ,  k tó ry uzyska ły  za pomocą  Franeyi .  Wido k i  obu mocars tw  
nie mogą sic różnić pomiędzy sobą.  P iemont  ma obowiązki  dla 
F r a n c j i ,  na k tóro F rancya  buduje n ie z a p rz e c z o n e .

W  jednej  z swych  p roklamacyi  powiada Gar ibaldi  do armii  
ncapo l i tnńsk ie j : Wł ochy ,  depcząc os ta tki  swych  kajdan,  wskazu ją  
nam drog ę  hono ru  na północ.

P erfteyeranzą  donosi z ' F u r y m i  pod dniem 15. b. ni. Na 
dzi siejszem posiedzeniu rady min i s t rów,  k tórej  Król  p r ze wo dn ic zy ł  
osobiście,  uchwalono  zwołać  pa r l ament  na dzień 2. paździe rn ika ,  
l i r .  Minerwa w ró c i ł  dziś do T u ry n u  z odmowną  odpowiedzią k a r ­
dynała Autouel lcgo.  Zaprzecza ją  tu wieściom,  j a koby  i inue mo­
ca r s twa  miały odwołać  swych p os ł ów  z T urynu .  Je ne ra ła  Szmida 
p rzywieziono  do Turynu .  Depret is  n a ra dza ł  się z Garibaldim w N ea ­
polu względem anexyi.

Urz ęd o w a  gazeta  obwieszcza j e n e r a ł a  Fant i  komendantem 
dwóch ruchomych  korpusów,  a j e n e r a ła  Mouabreę komendantem in-  
ż j n ie r y i  obu tych korpusów.

Spostrzeżenia meteorologiczne we Lwowie.
Dniu 1 7 . w rześn ia .

Pora

B i-o iietr 
w mierze 

jjaryti. apro- 
wa tumy do 
0 V Ilc&um.

Stopień
ciepła

według
Reaum.

Stan po­
wietrza  
w ilgo­
tnego

Kierunek i siła  

wiatru
Stan

atmosfery

7. god. zrana
i .  god.p« p ł. 
lO.god. w iec/..

325 99 
326.42  
327 18

- ł - 10.0
-ł-1 3  4 
-t- 9 9

W noc

94.1
67.9
85.6

y deszcz

zachodni st.
w » 
n n

9 . - 3 7 .

pochmurno
n
»

t  se a  nr, s§ .
D ziś  na scenie pol skiej :  „ B i l e e i k  m i ł o s n y , "  komedya  w 3ch  

aktach  z niemieckiego p r ze ro b io n a  p r ze z  J. B. Antoniewicza.
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Przyjechali do Lwowa.
D n i a  1 8 .  w r z e ś n i a ,  

l i o t e l  r o s y j s k i  : P P .  H r .  D z i e d u s z y c k i  M i e c z y s ł a w .  —  W a s y l k o  i - e o .  —  
R u b c l . y ń s k i  L e o .  — S o z a ń s k i  C e l e s t y n .

Ho t e l  e u r o p e j s k i  : W i e r z b i c k i  . ł u l i an .
I l o t e l  a n g i e l s k i :  S z a s z k i e w i c z  A n t o n i .  —  U d r y c k i  Ado l f .
Ho t e l  k r a k o w s k i :  N o w i ń s k i  E r a z m ,  e .  k .  r o t m i s t r z .

P o d  ko l e j  ż e l a z n ą  : P u h a l s k i  M i c h a ł
Do  d o m u  p r y w a t n e g o  n r .  6 B 4 2/ ^ :  S o k o ł o w s k i  J u l i u s z
Do d o m u  p r y w a t n e g o  n r .  1 8 4 % :  G n a t k o w s k i  E r a z m ,  e .  k .  n r z e l .  p o w i a t .

Wyjechali ze Lwów?.
D n i a  18 .  w r z e ś n i a .

P P .  H r .  K ó r n i c k i  W ł . ,  c .  k .  n a d z w y c z a j n y  p c s e l  i p e ł n o m o c n y  m i n i s t e r ,  

do  S t a n i s ł a w o w a .  —  S t u d z i ń s k i  F e l i x ,  d o  R o s y i .  —  S t a r z y ń s c y  W ł o d z i m i e r z  i  

T y t u s ,  n a  P o d o l e  r o s y j s k i e .  —  L i s t o w s k i  J ó z e f ,  d o  K ą t ó w .  — M a ł a c h o w s k i  Z y g . ,  
d o  T o u s t o ł u g a .  —  M a z a r a k i  S z c z e p a n ,  d o  Z a g w o ź d z i a .  -  T y s z k o w s k i  A n t o n i ,

do  M i c h a ł ó w k i .  —  T y s z k o w s k i  J a k ó b ,  c .  k .  k a p i t a n ,  do B r z e ż a n .

K u r s  l w o w s k i .

T  e r m i n a
obrotu ypraio i  papierów  giełdow ych. 

W y p ł a t y  o d  1.  w r z e ś n i a  1 8 60 .  

Z a p a d ł e  k u p o n y .

P i e r w o t n y c h  a k c y i  k o l e i  p a ń s t w a  po  7 7 a f r a n k ó w .

A k c y i  ż e g l u g i  p a r o w e j  n a  D u n a j u  2 5 . 7 2 1/,, z ł .

D n i a  18 .  w r z e ś n i a .

D u k a t  h o l e n d e r s k i  
D u k a t  c e s a r s k i  .
P ó ł i m p e r y a l  z i .  r o s y j s k i  
R u h d  s r e b r n y  r o s y j s k i  
T a l a r  p r u s k i
P o l s k i  k u r a n t  i p i ę c i o z ł o t ó w k a  
Gal icy, j ł  l i s t y  z a s t a w n e  z a  100  z ł r .  I 
A k c y e  g a l .  k o l . ż e l a z  K a r o l a  L u d w i k a  I 
G a l i c y j s k i e  o h l i g a c y e  i n d e m n i z a c y j n e  t 
f i % P o ż y c z k a  n a r o d o w a  .

g o t ó w k a  |  t o w a r e m

zł . 0. -zl. c .

w a l .  a u s l r .
~ ~ 6 — W  2 9 6 3 4

»• r 6 31 li 37
* 10 7 4 1 i 9 6
n 2 9 0 11

f-
* V

1 99 »> 3

8 4 88 85 2 5
ho 7. 1 5 5 — 157 —

k u p o n ó w 6 5 6 3 6 6 2 5
7 4 5 0 7 5 34

D n i a  18  w r z e ś n i a . z ł . c e n t .

I n s t y t u t  1,'upił p r ó c z  k u p o n ó w  1 0 0  po  . . . . w a l .  a u s t r . 65 —
„ p r z e d a l  „ „ 10 0  po . . .  , 8 5 5 0
„ d a w a !  „  „ 100  . . . . —
„ ż ą d a ł  „ „  10 9  . . . . . . . . . . . — —

W a r t o ś ć  k u p o n  i od 100 z ł r . • * • * — 8 9 %

5 p r o c . z  r o k u 1 8 1 7  S e r y a  A.

5 n r> 1 8 4 1 .

4 n » 1 8 4 5 .

5 n n 1 8 4 8 .

5 55 r> 1851 .
L o s o w a n i e :  

D n i a  15.  w r z e ś n i a :  L o s y  k  i e c i a  P a l i f y .

Telegrafowany kurs wiedeński papierów i weksli.
D ni a  18 .  w r z e ś n i a .

7. p o ż y c z k i  n a r o u o .  po  5 %  z a  10 0  z ł r .  7 4 . 6 0 .  M e t a l i k i  po  5 % z a  100 z ł .  
6 3 . 2 0 ;  po 4 % %  z a  10C z L  — ; po 4 %  z a  10 0  z ł  —  — . O h l i g a c y e  i n ­
d e m  n i  z a c y j n  e: N i ż s z e j  A u s t r y i  po 5 %  z a  100  z ł .  — . — ; W ę g i e r  — , -
( J a l i c y i  — . — ; B u k o w i n y  — .— ; A k c y e .  R a n k u  n a r o d o w e g o  s z t u k a  7 4 1 .  ;
i n s t y t u t u  k r e d y t o w e g o  di,a h a n d l u  i p r z e m y s ł u  1 6 7 . 7 0 ;  n i ż s z o - a u s l r .  t o w a r z y ­
s t w a  e s k o m t o w e g o  — . —

Ł ś s t y  z n s t n w n e .  G a l i e ,  i n s t y t .  k r e d .  po  4 %  z a  1 0 0  z ł .  — . — . 
W e x l n w y .  A u g s b u r g  z a  100  z l .  p o ł u d n .  n i e m i e e k .  w a l u t y  l l 4 — . —

L i p s k  z a  10 0  t a l a r ó w  . L o n d y n  z a  10  f u n t ó w  s z l e r l .  1 3 3 . 3 0 .  M e d y b - a n
z a  >00 z ł .  w a l u t y  a u s t r y a c k .  — . — , P a r y ż  z a  1 0 0  IV. -  ,

K u r s  z l e t a .  D u k a t y  c e s .  m e n n i c z e  6 . 3 3 ,  d u k a t y  c e s .  p e ł n e j  w g i
— k o r o n y  — . — . p ó jk r . r o ny  •■a’ -

Etrs eit-i ćy wićieśfikiej.
D ni a  ! 5 .  w i z e ś n i a ,

A P  a  u  s t w  ;
W au . ł l r .  1 ! al .  po 5 %  

7 , p o ż y c z k i  n a r ó d ,  po 
7, r .  1 8 5 1 ,
M e t a l i k i  po

s e r .  R .  po
r. o
i  e
P*
2V„
i óf

J o

l:!!l>.
d 11 o . 
d t t o .  
r! 1 t o . 
d t t o .

1 r z e z .  ii o w y ł o ś .  z r .  18 3 0  
„  18 5 4  
,, 1 8 6 0

R e n t y  ( ' orno p o  42  B r .  a n s .  J 6 . —
i - i m  > ( po 5 %  6 2 . —M y ln e .  ob i .  Wilv.li \ r  Ł,'«0/.

l i i ogu  p t f . s i .  .  )

(

p i e n .  
0 0  2 5  
7 5  7 0  
<3 - 
64  25  
5 1 . -  
5 0  f O 
3 8 —  
3 3  —  
12 80 

121 5 0  
88 —  
88.2i?

Pr ze ' / . ,  do  los .  obi .  
d t w B U u g n  p a ń s t .  
z | y o c .  w  k i a  jo

4 V , % 6 6  • 
4 %  4 9 . -

3"" ~  . -

-
bk% ~ ■

6 % 6 2 . - -  
i ~

4 %  4 9 -
h o r  o n n v e

S9 —

| g .

O  Ł

di t o .  z p r o e r i : !  \ 
z a  g r a n i c ą  . |

I?. K r a j ó w  
, N i ż s z e j  A u s i r y i  
’ W y ż  A u s l  i S a l b .  Ml . —
C z e c h ............................9 2 . —
M o r a  w ii . . .  . 8 7  —
S / . l ą a k a  . 5 . —
. S l y r y i ............................9 0 .  -
T y r o l u ...................... 9 3  —
K a r  , K r a i n y ,  i W y l i .  8 8 . -
M e g i e r ......................  0 6  5 0
B a n .  Ten>. .  K n a r y i  

i  S ł a w o n i i  . . . 6 3 . 5 0  
G a l i i y |  . . . 0 6  5 0
f e i e i l mi og r .  i B u k ó w .  62  —  

l . o m .  w e n .  p o ż .  z  r .  1 85 0  —

t o w a r .  
6 0  75  
7 5 . 9 0  
9 4  -  
6 4  r.o 
6 7  50  
51 -  
3 8  50 
8 3 . f 0  
12 9 0  

122  —

88 50
8 9
16 . 25  
6 3  —  
i, 7.  — 
5 0 . —  
4 4 —  
BO.— 
4 6 . — 
41  —  
3 7  —  
3 3 . -  
6 3  —  
5 7 —  
5 0 . -

9 0 . -  
8 9  60
9 2 . 6 0
8 5 , ~
86 . -

91.— 
9 5 . — 
8 9 —  
6 7 —

6 4 . 6 0  
6 6  6 0  
6 2  50

W e n .  p o ż y c z k a  

D ł u g  T y r o l u  | 

D ł u g  S a l e h u i g a (  

D ł u g  K r a i n y  .

2 .
p:

iii-n. t o w a r
r . 1859 7 8  7 5 7 9  25
po

5 % 6 2 .  - 63 .

11
4 % 4 9  — 6 0  —
3 % " 4 3 4 4 . -

11 3 % 3 6 — 3 7 . -
* % % 3 l l 3 1 . -

44 2 2 — 2 4 . -
11 1 % / z 2 0 2 1  —

z a  1 0 0  z ł .
£  z a  1 0 0  z ł .

2’A%

1 % %

z a  1 0 0  z l .
1 0 0  z ł .  . 

z a  1 0 0  71.
3 .  A k c j e .

14 —  
13 —  
12—  
11 — 
10 —

Rai . l i u  n u r ................................  7 5 0  75 2
: ; s t .  k r e d .  d l a  h a i . d h i  po 
2 0 0  z ł .  w .  a.  . . . .  . 1 70  -  170 20  

N i ż . - a u s t r .  I o w .  e s l  omt .
po  5 0 0  z ł ...................................’ 4 3  ; 4 5

P ó ł  ii- ko l e i  po  1 0 0 0  z ł .  ni . ! . .  180 1  l f  0 2 —  
T o  w .  k o i c i  że l .  p a ń s t w a  po 

2(3) z ł .  m.  k .  c zy l i  5 0 0  i r  2 4 4  -  2 4 4  5 0  
K o i . C e s .  E l ż b i e t y  po  2 0 0  z ł .  183  6 0  1 8 5  ■ 
P o Ł n . - p ó ł i ! . - p i e n i ,  k a l e i  

k.  ni .  p o - 2 0 0  z ł .  m.  li. . 113 5 0  114  -  
K o l e i  C i s y  po  2 0 0  z ł  m.  k.  

po 1 40  zł .  ( 7 0 % )  w p ł a t y  147.  1 4 7 . -
^c: .nh - w e n .  k o l e i  ż e l .  po 

£ 0 0  7 .1 . w .  a.  c zy l i  6 6 0  f r .  
z w p ł a t ą  12 0  z l .  ( 6 0 % )  13 8  -  138 50  

Kol .  K a r .  L u d .  p r  2 0 0 zł .  
i n . k . z w p ł . p o l 2 0 z l . ( 0 0 % )  166  — t.  6  5 9  

K e k  P r c p z b . T i  r n  f .  e in i s .
po  2 0 0  z ł .  m.  k ..............  2 2 . — 2 4 . —

d t t o .  II.  e m i r .  no  2 0 0 z ł .  m . k .  5 6 . — 6 0 —
K o l e j  B u s t e h r a d z k a  po

5 0 0  z ł .  m .  k,  • • . . . 6 4 6 —  6 5 0 .  -
K o l e j  A u s s i g . - C i e p l .  po

2 0 0  z l .  m.  k ..................... 8 1 . — 83 . —
z  o p l a t a  6 0  z l ,  ( 3 ( ) % ) . — . — — . —

K o l .  B e n  . R o s s .  po  2C0 z ł .  — -  . —
d t t o .  z  p i e r w s z e ń s t w e m  

po  2 0 0  z ł .  "I .  k .  , . . — —  2 0 0 .—

lo w a r

-  110-

3 9 3  —

pien
Kol .  G r a c . - K o d .  i T o  w.  

g ó r n .  po  2 0 0  z ł .  w .  a.  .
A u s t r .  t o w a r z .  ż e g l .  p a r .  

po  5 0 0  z ł .  m . k .  . . . .  3 9 1 .
L l o y d a  w  T r y e ś c i e  po

5 0 0  zi .  m.  1:............................ 14 0
M o s t u  ł a ń e .  w  P e s z c i e  po

5 0 0  z ł .  m.  li ............................  3 5 0 .
T o w .  mi;, n a  p a r .  w W i e d .

pu 5 0 0  z l .  m.  k .  . . .  3 2 0 .  
f o w s z .  a u s t r .  T o w .  gM . 

po 2 6 0  z l .  m.  k.  . . .  — . —  — .

t&, J L ś / i f y  z n s t f l H  J i c .

B a n ' u  n e r o -  L 61 &  P° 5  9! ,  B 0  1 0 0l i a n -  )  j o  B f , - /  0 7  _  r.g

1 5 0

3 5 5 .

3 2 5 . -

d o w e g o  
mo n .  kon .

p r z e z n a c z ,  do  
los .  po 5 %  9 0  — : 0  50

„  , / n a  12 iri. 5 %
B a n k u  t u r o -  s v;i ;;)<)•/, I. 100 . -  

o o w e g o  { _ (lo l o s _
w  v, a l .  d i i s t i . |  po  5  %*'* . 8 6  —  8 6  5 0
6 . 1 .  T o w  k r e d .  po  4 %  . - 8 5 . -  8 5 . 5 0

5 .  t S h l i g a e y c  z  p r a w e m  
j j i o r i i  SKOi i s j c t !

K o l e j  E l ż b i e t y  po  5 %  za
l f ! )  z ł .  ni. k ........................... 9 2 .  93 .

T o w .  a u s t r .  l o t .  p j n s t w a
pa  5 0 0  f r ........................  . 1 3 4 . 5 0  I 3 ( H ł

Kr, j .  p ó ł n .  pu 10O zl .  m.  k.  9 4 .  -  9 4 . 5 0
Kol .  L o m b .  m e n .  po 5 0 0  fr .  132.-'  0  133 50
Kol .  G l o g g n .  za  10 0  z ł .  — . — 84.
T o w .  ż e g .  p a r .  n a  D o n .

z a  1 00  zł .  n *  k .  . — . • * * 3 —
L i oy i i a  z e  100  zl .  . — . -  8 0 . -

6 .  S rOSJ . 
i n s t .  k r e d .  d l a  h a n d l u  po 

160 z ł .  w .  a.  . . . . .  1 0 6  2 5  106  50  
T o w .  ż e g .  p a r .  ne  D u n .  po

10 0  z ł .  m .  k ...........................  9 5  —  9 6  —
P o ż y c z .  T r y e .  po 1 : 0 z l . w . a . l 0 8 .  109 .
P o ż y c z , i m e s l a  L u d y  po 

4 0  z ł .  w .  a .  3 7 . 7 5  3 8 . -

p i e n . I o wa ;  •
) 4 0  zł m.  k . 81  — 8 1 . 6 0

4 0  „ 3 7 — 3 7 . 5 0
4 0  „ 1, 3 8 . 5 0 3 9 . —
4 0  „ I! 3 6 . — 3 6  50
40  „ >1 3 6 .  - 3 6 . 5 0

;a 2 0 zl .
1 i’ 23.25 ' 2 3 . 7 5

2 0  f (1 2 3 . 2 5 2 5  7 5
1 0  „ .. 13. 75 1 4 . 25

S a l i n a  
Pa l f i ego  
C l a r e g o  
S C  G e n o i s  
W i n d i s c h g r  
W a l d s t c i n a  
K e g l e v i c b a

W e k s l e .
( N a  3 m i e s i ą c e . )

A m s t e r d a m ! ' z a  1 0 0  z ł .  hol .  — — . —
A u g s b u r g  z a  1 0 0  z l .  w. p.  n.  — , — 113 7 5
B e r l i n  z a  100  t a l .  . . . -------- — . —
W r o c ł a w  z a  10 0  t a l .  . . — .—  — .—
F r a n k f u r t  za  1 0 0  z ł .  w .  p - n .  — .—  1 1 4 . —  
G e n u a  z a  10 0  l i r .  p i r m .  . — . — . —
H a m b u r g  z a  10 0  M.  B.  . — . 1 0 0 . 7 6
L i p s k  z a  1 00  l a ! ....................— . —  — •__
L i w u i n a  z a  1 0 0  l i r .  ( o s k .  — . —  4 3 . 8 0
L o n d y n  z a  10 ft.  s z t  . . — . —  1 3 2 . 7 5
L u g d u n  7 ,a 100  f r .  . . — . —  — . ___
Me-. iyolan z a  10 0  z ł .  w ,  a .  ■. — — .—
M a r s y l i a  . a  10 0  l r .  . . — . —  5 2  8 0
P a r y ż  z.a 1 00  f r .  . . .  — 5 2 . 9 0
P r a g a  z a  1 0 0  zł .  w .  a .  — . — — . __
T r y e s l  z a  100 zl .  w .  a.  . — ,—  __ . _
W c n e r y a  z a  1 0 0  zł .  w .  a . * — . —  — . —

(31 dn i  p« u ka z . an i i i . )
B u k a r e s z t  z a  1 0 0  p i a s t r  w o t .  — . — 
K o n s t a n t y n o p o l  z a  1 0 ( 1  p i a s t ,  t u r  
DyskiuiC.  w e k a .  B a n k .  n a r .  . .
P r o c t n t a  ze  z a l i c z k i  B a n k ,  n - r  

na  f ap .  p n h l ......................

Eżj i a  y.SoL*..

a " /Wa

w p r z e c i ę c i u  w 
. 6 /.! 

• 6 |
• 18

3 /
3 6
35

Du k a t y  cos .  nieb.
d t t ) .  p e ł n e j  w a g i  

K or o n a  . . .
P ó ł l u r o n a  .
N a p o l e o : i d o r ......................  —  „ _
Rosy j s k i  i i n p e r y .  . . —  „ —  „
Kui  f k o r o n y  w c  k.  k a s a c h  13 z ł .  5 0  c .

, ąJrm. *

( P r z z s l ę p s t w a  t a r g o w e . )  U r z ą d  t a r g o w y  s t o ł e c z n e g o  m i a s t a  L w o w a  

u k a r a ł  w  p i e r w s z e j  p o ł o w i e  w r z e ś n i a  r .  b.  c z ę ś c i ą  n a  p i e n i ą d z e  a  c z ę ś c i ą  a r e ­
s z t e m  i k o n f i s k a t ą  p o d e j r z a n y c h  a r t y k u ł ó w  :

a )  d z i e w i ę ć  p a r l y i  z a  p o i l k u p o w a n i e  ; t>) s z e ś ć  z a  p o t a j e m n y  h a n d e l ; c)  

j e d n ą  z a  n i e p o s ł u s z e ń s t w o  w  o b e e  d n z n r e y  t a r g  w e g o ; d )  j e d n ą  z a  b ó j k ę  na  
t a r g o w i c y ;  e )  j e d n ą  z a  s p r z e d a ż  p o d c z a s  n a b o ż e ń s t w a  n i e d z i e l n e g o ;  f )  j e d n ą  

z a  o s z u k a ń s t w o  w  s p r z e d l f l y  z b o ż a ,  i g )  j o d n ą  z a  p o s t r o n n ą  s p r z e d a ż  m i ę s a  

w o l o w e g o .
( S z c z e g ó ł y  ś m i e r c i  R o s c h e r a  ) R o d z i n a  z a b i t e g o  w A f r y c e  p o d r ó ż n i k a  

W o j c i e c h a  R o s c h e r a  w  H a m b u r g u  o t r z y m a ł a  n a - t r p u j ą c e  s z c z e g ó ł y  o j e g o  
ś m i e r c i .  W e d ł u g  o p o w i a d a n i a  s ł u g i  j e g o  R a s z y d a  d o l a r ł  R o s e k e r  p r z e s z ł e j  
j e s i e n i  w  k o ń c u  p a ź d z i e r n i k a  do  j e z i o r a  n y a s s y j s k i e g o ,  j a k  o t e i n  d a w n i e j  j u ż  

d o n i e s i o n o  j e g o  r o d z i n i e .  T a m  p r z y j ą ł  g o  w  U s e w i e  n a d z w y c z a j  g o ś c i n n i e  
S u ł t a n  M a k a k a  a  R o s c h e r  w y p o c z ą w s z y  p r z y s z e d ł  z u p e ł n i e  do z d r o w i a .

S i e d m n a s t e g o  n w r e a ,  o p o w i n d a  s ł u g a  j e g o  l t a s z y d  , o p u ś c i ł  p a n  mój  

U s e w o ,  w  z a m i a r z e  u d a ć  s i ę  n a d  r z e k ę  K u v u m a ,  a b y  o d e b r a ć  p o z o s t a w i a n e  u

S u ł t a n a  L i k o o i n b o  s w e  r z e c z y .  A ż  do g r n r i c  p a ń s t w a  S u ł t a n a  M a K a l c ,  o d p r o ­

w a d z a ł  g o  o r s z a k  l u d z i  l eg . - ż  S u ł t a n a ;  d a l e  j e c h a ł  t y l k o  w t o w a r z y s t w i e  i l wó . l i  
s ł u g ,  m o j e m  i O m a r a  T r z e c i e g o  d n i a  o k o o  g o d z i n y  d r u g i e j  z p o ł u d n i a  p r z y ­
s z l i ś m y  do  w i o s k i  H i z a u g u n y ,  .Mój p a n  u i i adł  pod  d r z i - w e i n  a m i e s z k a ń c y
z e b r a l i  s i ę  w  o ko ł o  n a s .  J e d e n  z n i c h  n i z w i s k i e m  M a k o k u t a ,  / a p r o s i t  niego

p a n a  w  g o ś c i n ę  do  s i e g o  do  u.  Mój  pin J f f / y j ą !  z i . p r o s i n y  j !  7, d r u g i m

s ł u g ą  z g o t o w a l i ś m y  o b j a d  l’ o j e d z e n i u  pin p o ł o ż y ł  s i ę  s p a ć .  J a  p o b i e g ł e m
do  r z e k i  po  w o d ę .  W r a c a j ą c  u j r z a ł e m  l lum IWl/. i ,  k t ó r z y  s i ę  r z u c i l i  n a  O i n a r a ,  
g o s p o d a r z  n a s z  w y s t r z e l i !  do ń  z  ł u k u ,  i O n a r  p a d !  u g o d z o n y  s t r z a ł a .  W s z e d ł ­
s z y  do  izby m o j e g o  p a n a ,  z a s t a ł e m  go  n i r i y w o g o  7 0  s t r z a ł a  w  p i e r s i .

S ł u g a  o p o w i e d z i a ł  da l e j ,  ż e  chc i an i  go  s c h w y t a ć ,  l e c z  u c i e k ł  i s k r y ł  

s (ę  w  k u k u r u d z ę .  N a z a j u t r z  u d a ł  s i ę  do J y a s s y ,  a b y  p r o s i ć  o p o m o c  S u ł t a n a  

M a k a k ę  Z  p i ę ć s e t  z b r o j n y m i  p o w r ó c i ł  1 0 w s i  H i z a u g u n y ,  i w y m ó g ) ,  ż e  m u  
w y d a n o  c i a ł o  z a m o r d o w a n e g o .  W s z y s t k i e  r z e c  y  d r .  R o s c h e r a ,  d z i e n n i k  p o ­

d r ó ż y  j e g o  i r y s u n k i  s k r a d z i o n o .  R o z o ó t l o  t y l k o  k i l k a  d r u k o w a n y c h  k s i ą ż e k .  

C z t e r e c h  m o r d e r c ó w  p r z y p r o w a d z o n o  do  ' a n z i b a r n ,  g i l z i e  o c z e k u j ą  w y r o b u .

G ł ó w n y  R e d a k t o r  M .  t ś u r l y n i . c. k. tulić drukarni rządowej.


